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1 Kto wygrał 
a kto przegrał 

Prasa brytyjska nie ukrywa swego 
rozczarowania z powodu zwycięstwa: 

CDU (Unia chrześcijańsko · - demoki'atyc:t
na) . nad SPD (partia socjal-demokratyczna) 
w „wyborach" zachodn:o - niemieckich. 
Przypom"ina się, że SPD jest protegowana 
przez brytyjskie władze okupacyjne, pod 
czas gdy CDU reprezentuje amerykaf..ską 
politykę w Niemczech. Korespondenci bry 
tyjscy podkreślają, że kościół katolicki" 
brał czynny udział w wyborach, popiera
jąc energicznie reakcyjną CDU. 

ROK IV~ ŁóDZ, SRODA 17 SIERPNIA 1949 ROKU Nr 225 (i 137) 
„Times" i „Manchester Guardian" pod

kreślają wzrost nastrojów antybrytyj_; 
skich w Niemczech. 

„Daily Worker" stwierdza, że wynik 
„wyborów" jest płodem planu Marshalla 
i reakcyjnej po li tyki Bevina. Rząd bry tyj 
ski - pisze dziennik - miał możność 
wprowadzenia w swej strefie reformy rol 
nej i mógł również znacjonalizować wła• 
sność wielkich trustów przemysłowych. 
Zamiast tego rząd brytyjski do spółki ze 

z realizacją zasad sprawiedliwości społecznej 
Stronnictwa demokratyczne po_tępiają uchwalę Watykanu 

Stanami Zjednocz.onymi odbudował w 
Niemczech zachodnich ustrój kapitalisty
czny i wyposażył wielkich przemysłow
ców w ogromną władzę. Polityka ta ude
rzy rykoszetem w Bevina. Adenauer .przy 
pomocy Watykanu zbliży się jeszcze bar
dziej do reakcji amerykańskiej, aby zająć 
miejsce W. Brytanii, jako głfrwnego soju
sznika USA w Europie. 

Wczoraj, dnia 16 sierpnia w sali Filharmo 
nii odbylo się zebranie aktywu stronnictw 
demokratycznych poświęcone omówieniu 
vświadczenia Rządu R. P. z• dnia 26 lipca 
br. o stosunku Państwa i Rządu Ludowego 
do zagadnienia wolności sumienia i wy
znania. 

Zebranie zgromadzi/o aktywistów PZPR-u, 
SL, PSL-u, Stronnictwa Demokratycznego i 
St r~mnictwa Pracy. 

Zebranie otworzy! prezydent mim1a, ob . 
Minor powoluiąc prezydium, do którego m 
inn. weszli: wojewod".l Piotr Szymanek, I sąkr. 
KŁ. i KW PZPR, Dworakowski, sekr. Zarządu 
Wojewódzkiego SL Dragan, s'9kretarz PSL Ko 
laczyński, ob. Esse! (SLJ, ob. Rapaport \SD) 
ob. Gogolewski ISP.\. 

Jako pierwszy zabrał głos ob. Dworakow
ski który wskazał no nieprzypadkową :zbież
ność m iędzy uchwalą Watykanu w sprawie 
groźby ekskomuniki, a ogólną ofensywą sił 

·wstecznych z imperialistami amerykańskimi na 
czele, przeciwko pokojowi, wspó!pracy mię
dzynarodowej i demokracji. Przemówienie 
ob. Dworakowskiego przyjęte zostało dh,1go 
niemilknącymi oklaskami. 

Z kolei zabrał głos sekretort Zarzqclu Woja 
wódzkiego SL, ob. C:i:esław Dragan, który m. 
in., powied;:iot : W P9hcł!! istni-eje absolutfla 
wolność sumienia i wyznania. My ch!opi poi 
scy, nie dopuścimy do stworzenia sztur.znego 
podz!a'u na ,wier;:qeych i niewierzących. 

Naste>:>nym mówcą był przedstawiciel 3tron 
nictwa Demokrotyl":z11e~o, s~dzia Sądu Naj
wyższego, ob. Rapaport. 

Przedstawiciel SD podkraślił, że sto5unek 
Watykan.u do Polski na . przestrzeni dziejów 
zawsze był negatywny i wrogi. Nowiązuiąco 
do oświadczenia Rządu RP. z dnia 26 lipca 
br. mówca wskozal, że m9ło mamy no zocho 
dzie takich dokumentów, kt6reby w sposób 
tak iosny i niedwuznaci:ny gwarantowały_ wol 
ność sumienia i wyznania. 

,,Jako sędzio oświadczam, że kler ma w 
Polsce zagwarantowaną ustawą swobodę 
wykonywania swych praktyk reli!=Ji/nych, ale 
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Zakończenie obrad 
nauczyc:elsłwa w Warszawie 
16 bm. był ostatnim dniem obrad konferen· 

cji M:ędzynarodowej Związków Nauczyciel
ski<:h. 

Sekretarz generalny Delanoue zgłosił wnio 
sek przyjęcia do M:ędzynarodowej Federacji 

. Zw. Nauczycielskich - Vietnamu, P61nocnei 
Korei, Mongolii. Tunisu i Ch:n. Zeb·,;..-ni jedno
myślnie uchwalili przyjęcie wszystkich tych 
zw'ązków. 

Po projekcie rezolucji komisji pr!)gramowej 
delegat francuski · zgtosił projekt, by następ1ia 

·konferencja odbyła się w Paryżu. Projekt ten 
zel,rani zaakceptowali. 

Po przyjęciu rezolucji, dokonano Wyboru 
nowych władz Federacji. 
Odśpiewaniem , .Mlędzynarod6wki" zakoń

czono obrady IV konferencji Międzynarodo
wej Federacji Związków Nauczycielskich. 

Deoesze ze świata 
- Prasa francuska podała, iż 

mu$ Stalin przyjął na audiencji 
USA" w Moskwie Allana Kirka. 

* • * 

Generalissi
ambasadora 

- Podano do wiadomości, ie 4 komendan
ci BerliM odbę::lą w czwartek trzecie od 
chwili zakończenia konfernncji paryskiej pasie 
di:enie w celu omówienia dalszych szczegó
łów normalizacji życia w Berlinie, oraz wspól 
pracy gospodarczej między Berlinem wscho
dnim a zachodnim. 

* • * 
- 5.( spośród 58 pasażerów amerykańskie

gó samolotu pasażerskiego Skymaster, który 
ulegl wczoraj katastrofie na Atl-antyku u za
chodnich wybrzeży Irlandii, zostalo vratowa
nych. 4 osoby zatonely. Samolot leciał z Rzy 
mu do Noweco Yorku. 

równocześnie moim obowiązkiem jest stwier- gli się zgodzić z obecną polityką Watykanu 
dzić, że każdy duchowny, któryby chciał wy· i części wyższej chierorchii kościelnej, wyka 
konać w praktyce uchwalę Watykanu, posta· nującej polecenia ptynące z Rzymu. Nikt nam 
wiłby siebie w rzędzie zdrajców i kolabora· nie dowiedzie - oświadczy/ ob. Gogolew
cjonistów i jako taki odpowiadałby zgodnie ski, - że realizacja sprawiedliwości społecz 
z literą prawa". nej jest sprzeczna z wiarą, dogmatem i ety· 

Wielokrotnymi oklaskami przerywane było ką katolicką. Entuziazm mas więrzących i nie 
wystąpienie przedstawiciela Stronnictwa Pro- wierzących, praktykujących I niepraktykują
cy, ob. Gogolews~iego. • . cych. w .budowi~ no:vei Polsk! jest tak pot.ąż
Jesteśmy • stronnictwem katoh.ck1m ~ boga-1 ny, ;;e zadna siła. me potrafi nas. cofnąc z 

tyc;h tradyqoch, ale to nie znaczy bysmy mo drogi prowadzqce1 do lepszego 1utra. 

. Niecha; wypowie . się Episkopat 
Po dalszych przemówieniach i ożyw i onej dyskusji uchwalono rezolucję, która 

podkreślając że Dekret Rządu R. P. z dn. 5-go sierpnia zapewnia całkowitą wol
ność sumienia i wyznania, stwierdza m. in.: 

„Uchwała watykańska jest jednym z ogniw polityki Watykanu mającej na celu 
stosownie do zamiarów imperialistów an3losaskich wprowadzić zamieszanie w sze
regi milionów ludzi walczących o pokój, postęp i s,Prawiedliwość społeczną". 

W dalszym ciągu ręzolucji zebrani domagają się, aby Episkopat Polski wypo
wiedział się wyraźnie, jakie jest jego stanowisko w sprawie poparcia udzielonego 
przez Watykan dla rewizjonistycznych dążeń. piemieckich nacjonalistów, zmierzają
cych do odebrania Polsce ziem naszych nad Nysą, Odrą i Bałtykiem. 

Zebrani uważają za konieczne, aby Episkopat Polski określił również swe 
stanowisko bez żadnych niedomówień w stosunku do tej części duchowieństwa, dla 
której sutanna jest tylko osłoną przy pap ełnianiu zwykłych rabunkowych mor· 
derstiv, hth sianu dywersji mającej na ·celu odwrócenia uwagi od ,dzieła odbudowy 
zniszczonej Ojczyzny. 

Społecr.eństwo polskie stwierdza na zakończenie rezolucja - domaga się od 
władz kościelnych w Polsce, aby znormalizowały swe stosunki z Państwem. 

CRZZ pozdrawia młodzież 
Depesza na Międzynarodowy Festiwal w Budapeszcie 

Centralna Rada Związków Zawado- Bohaterska młodzież Chin, Indonezji, Mała· 
wych przesłała do Budapesztu depe- jów, Vietnamu kroczy w pierwszych szeregach 
szę następującej treści: · bojowników o wyzwolenie narodowe i społeczne 
W imieniu pobkiej kl'"Y robotniczej, zrzeszo sivych krajów. 

nej w związkach zawodowych, przesyłamy gorą· Zjednoczony front mlod:iieży wszystkich kra. 
ce pozdrowienia młodzieży świata, manifestującej jów świata jest · potężnym czynnikiem we wspól
na Festiwalu Mlod:iieży Demokratycznej w Bu- nej walce sil demokratycznych o :iachowanie po
dapeszcie IU:ojq jedność, siłę i nie:lomnq wolę koju, 0 wolność, postęp i lepsze jutro. 
irnlki o polcój, demokrację i swe słuszne prawa. Po~rawiamy gorqco młodzież całego świata, 

Młodzież całego świata ma te same cele j pra· skupioną wokół światowej Federacji Młodzieży 
gnienia. Młodzież krajów kapitalistycznych i ko Demokratycznej". 
Zonialnych walczy o prawo do pracy, nauki i awan 
su społecznego - prawa, które stały się już r:ię
czywistościq w ZSRR i krajach demokracji ludo
wych. 

Centralna Rada Zw. Zaw. 
w Polsce 

Przew~dniczący - Zawadzki 

* • * 
Dzienniki francuskie są. zaniepo:tojone 

wynikami „wyborów", przeprowadzony:h 
w Niemczech zachodnich. Komentatorzy 
nie ukrywają obawy, że nowy twór poli
tyczny, który powstanie w NiemCZ"::.'h za 
chodnich dzięki poparciu mocarstw za-
chodnich - będ,zie zagrażał bezpieczeń• 
stwu Francji. 

„Humanite" stwierdza, że Adenauer "do
maga się nie tylko rewizji granicy polsk~ 
niemieckiej, lecz również zwrotu Alzac31 
i Lotaryngii. Adenauer zwyciężył w „wy. 
torach" dzięki pomocy w ielkich przeqiy
słowców niemieckich, związanych bezpo• 
średnio z Wall Street. 

„Epoque" .donosi, że wyniki wyboró:W 
wywołały zadowolenie w Waszyngtonie 
i rozczarowanie w Londynie. Pupil Lon
dynu Schumacher został usunięty na dru
gi plan, a na pierwsze miejsce wysunął 
się Adenauer, protegowany przez Wa• 
szyngton. 

220km 
przed Kantonem I 

Agencja Reutera donosi, że chiń
skie wojska ludowe wkroczyły do pro 
w'ncji Kwantung i znajdują się około 
220 km od tymczasowej stolicy rządu 
kuomintangowskiego Kantonu. 

Bardziej na wschód oddziały wojsk 
' ludowyc}\ znajdują się na przedmieś
ciach miasta Fuczou - stolicy pro
wincji Fukien. Wojska kuomintangow 
skie opuszczają w popłochu miasto. 

JAK DONOSZĄ Z WASZYNGTONU, 15 
BM. KOMISJA SPRAW ZAGRANICZNYCH 
IZBY Rf PREZENT ANTO W USA ODRZU· 
CIŁA WNIOSEK LODGE'A O UDZIELENIE 
RZĄDOWI KUOMINTANGU POMOCY 
WOJSKOWEJ W KWOCIE 200 M!LIO
NOW DOLAROW. 

Polskie zespoły artystyczne 
~ odnoszg sukcesy na festiwalu w Budapeszcie 
Otwarcie Swiatowych Igrzysk Akademickich 

W ramach programu Światowego Festi 
walu Młodzieżowego wystąpiły na scenach 
teatrów Budapesztu zespoły artystyczne 
młodzieży ZSRR, Węgier, Chin, Bułgarii, 
oraz mł-0dzieży polskiej. Występy te cie- . 
szyły się ogromnym powodzeniem. 

Entuzjastycznie przyjęty został występ 

radzieckich zespołów artystycznych w sali 
Opery. W ramach programu odegrano rn . 
in. utwory Rachmaninowa, Czajkowskie
go i in., w wykonaniu radzieck'.ch salis-· 
tów. Ponadto na program złożyły się pro
dukde artystyczne Uzbekistanu, Kirgizji 
i innych Republik Zw. Radzieckiego, 

Z dalszego programu na podkreślenie 
zasługuje niezwykle c1.ekawy występ mła 
dzieży Wolnych Chin. 

W dn. wczorajszym odbyły sl.ę również 
ponisy zespołów bułgarski ch. 

Wielki sukces osiągnęły polskie :::es11oły 
artystvcme. oraz soliści 

, 

Program polski rozpoczęto odegraniem 
Hymnu Węgierskiego i Polskiel!o przez 
orkiestrę Liceum Muzycznego z Katowic. 
Z zespołów polskich szczególnie wyróżni
ły się: zespół góralski z Bukowiny Ta
trzańskiej oraz zespół taneczny krakow
skiego ZAMP. Dobrze również wypadły 
chóry, w pierwszym rzędzie chór miesza
ny, któr:y przy akompanlamencie orkies
try odśpiewał szereg pieśni rewolucyjnych 
i młodzieżowych. 

Wczoraj rano nastąpiło w Budapeszcie uro 
czyste etwarcie Swiatowych Igrzysk Akade~ 
mickich." Wygłaszając krótkie przemówienie 
powitalne, premier węgierski lstvan Dobi 
oświadczył: 

„Niechaj pbóz sportowców stanie się nie
odłączną częścią tego frontu pokoju, które· 
mu przewodzi potężny Związek Radziecki z 
generalissimusem Stalinem na czele. 

Niechai iarzvska Akademickie grzeniknie ta 

sama wola pokoju, która przenika światowy 
Festiwal Młodzieżowy. 
Życzę Wam, by szlachetne współzawodni• 

ctwo, • które obecnie odbywa :~, posunę!o 
naprzod sprawę zbliżenia ludów i wielkq 
sprawę pokoju". -

Zgon wybitnego 
malarza radzieckiego 

W Moskwie zmarł znany radziecki ma
larz batalista Georgi Sawocki. W ciągu 
długich lat swojej pracy stworzył przeszło 
1500 dzieł malarskich o rozmaitej treści. 
Za plakaty w czasie wojny z Niemcami hit 
lerowskimi został odznaczony orderem 
Stalina. 

Zmarły był członkiem rzeczVWistY}:l;l 
Akademii. Sztuk P~ekmrch ZSRR. • 
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szkolnictwa 

polskiego Pi~kny dorobek 
6 *?Mfłtt&iff SM . Wid 'fi wgw 

oraz imponujący rozwói ZNP - na wystawie Międzynarodowego 
Kongresu Nauczycielskiego w \Varszawie 

Od 12 bm. obraduje w gmachu Zw. Nauczycielstwa Polskiego w War- (>OWe~o inauczycie•ls~va tego kraju na 
sza wie 20 delegacji nauczvcielskich z różnych stron świata. - ObOk licznej l"Z~cż pokoju. N a uci:ycielstwo fra.neu
delegar.ji najbardziej postępowego l mo-mi.cego się pochwałłłi n.ajwięikszy- skie na z.akoń.czeni·e roku szkoln~o 
mi osiągnięciami nauczycielstwa Zw. Rad.:ie•ekiego, dostrzec mOina dt> 1948-49 urzą,dziło kDnkurs na temat wal 
legatów MO•ngo1Iii Ludowej, Pół110cnej l{Orci i Cb.in Ludl>wych, Albami, ki o pnkój. Wyróżnione ry1sUlllki dzieci 
czechCsłowacji, Węgier, Bułgarii, Republikańskiej His·zp~i. Francji, Bo zostały wzywieziona do PolskL Prymi
Iiwii. Senegalu, Australii itd, Delegacje Oględają. pi.knie Ozdobioną salt tywne. l~wz niej€dnokrotnie ni-& fl'Qiziba
Cb:rad. Prócz symbo·lów śFZZ i sz:ta:o.darów narodowych, sala obrad o,bra„ wione <Jryginalnego ujęcia ryęll]nki dzie 
mowana została planszami i tablicami wystawy ilustrującej rOzwój cięce rohią. silne wrażenie. 
G·ryanizacyjny i dorn·bek ZNP. ·wvstawa francusika wrganioowania 

została pod znakiem pokoju i walki c 
Z przejrzyście wykonanych wykresów., sala.eh kin: które są szeroko stosowaną. pokój. Na. jednym z afiszów czytamy 

ilustrowa:nych fotogr.afi.ami i rysunka- pomocą s·zkolnę.. że „Francuscy nauczyciele walc,zą o po 
mi. dowiaduję, się z.a1granicz,ni delegaci. Również dl3legacja M<Yngolii Ludowej kói i 0 reformę francuskiego sz;kolnic· 
że z ruin povYojennych. dzięki , P·~mocy przywiozła. s·zereg eksponatów. <Jlbr.azu· twa. celem zdemokratywwa.ni.a go". 
Pań!>twa LudQwe.go. ZNP . dzw1gnęl.o iącvch szybki r<>zwąi o-światy w tym O tych właśnie zagadnieniach, o walce 
szko~nictwo i stało się pot<;>zną, orgo.ill: kraju, p·Od rządami ludu. 0 Pt>kój f o demo·kratyza.cji szkolnictwa 
:rn.qa.. ~udżet. ~eg~·l'oczny ZNP wy.n?8 ~ De!ega.cja francuska p.rzywio~ł.a ze so na całym świecie, radzi MłędzynarodO
()kolo 600 mi:lwnow z:ł., 

1 
.z cz·e.go, 4~,o bą wys·ta wę rysunków dzieci szkolnych. wy K&ngres Nauozycielsk.i w Warsza.

P~''l:h.:. przyp.1cLa na skłaidki człon'iH.1 w- która p{)glą,dowo oibraZ>uie pracę Postę- wie. 
skie. gdy tymc1zai<;;em w 1945 r. na ó'v- · 
rze.;.ny, 20·miilonowv budżet zł<Jżvty się 
składki czło.nkO'w&kie zaledwie w 9,:3 
proc. świadczy to zarówno o rozroście 
organi<:acyjnym ZNP, jak równi~~ o 
pDdnie.sieniu stopy żydDwej nauczyciel 
stwa. 8'zere·g tablic ohrazu1e róż.!le akcje 
nauczydebstvrn p·ols·kjego: społet:zno-
peda·gogiczną., socja.lną, wydawniczą 
wcz-8.•">ÓW i tm-y·styki, Z tej o.sta,bnlej do 
wia.du.iemy się. że w b. r. korzysta z- ak
cji tenlcb wcznS'Uw, z.or~ruti:7'1>wainvch 
tU:Zt!z Z:P:'-J'P - 17 tys, nauCJZyci'}ll._ 

Inne plansze zaznajamiają delegatów 
:re stan.em lł~wiaty dla dorasłych i §IZkol 
nithva w PO!sce. p<łsiadamy w chwili 
e}.y~enel czynnych ..,rzedsz.koli 12 tyt!!., 
t·:t lf.ół ł nc:re]aii cawcdowycb 1942. do 
s~ :•~ół ~szystkich typ6w uczęszczało w 
r{;ku s7.~0i.Dym 1!?48-.UJ - ,,322.970 ucz 
njów. Ul '1·1 ni a.i ą, tę wys ta wę, - przej· 
rz yś-ci e il us truj ll-CQ. d <:J1l'<}bek na.szeig.o 
szkolnictwa i ZNP - inte~e1s·ują.re e.ks
ponaty praic szkolnych kilku szkół P'Qd
sta wow\' eh i z.a wodo,vych. ilustrujące 

Prezydiium Ko.nfnein~Ji Mit>d.zyn.a.ro<fow ej Federa.oji Zwią'.lików N~ . .uczycieli. Od le
wej: ?rzewodnfozący ZNP tow. Wojcie-0b Pokora, prze·wodniozący CRZZ tow. Aleksander 
Zawadzki t delegat murzyńskich nauciżyciell AfI'yki - Gueye Ahd()IU}aye. 

~~,:.e metody .nauczania. stoR•Owa1ne u Łódzcy „taternic.,,•• 
Wystawa ilustruje równie~ dOrob'tk s k e • 

ti.lUtcrvcieU i ich walk, o pokój w inr - e ł ' I p I ę f e r 
ny~b krajach. dziennie 

Delegarja radziecka przywiozła ze RO 
ba fotografię i ekc: ')T' 1aty, ilustrują.ce przemierzojq listonosze. gdvż w domach brok jest skrzynek do listów 
p1·acę i osią..gni~cia ZSRR w zakre~ie 
!)z.kolnictwa. wychowani.a młodzieży, Społeczeństwo nasze nie dQlcenia cię·ż trzeibie zainstalowania takich skri;ynek. 
opieki nad matką i dzieckim. kie.i wyczerpują,cej pracy listO'Tloszy. ale skończy40 się tylko na projektach. 

W ZSRR wycho1waniu młodego poko Lud·de ci muszą. przechodzić dziennie A tymcza8em w innych miasta.eh p<>J 
lenia patronuje ha.sio: ,.Ddecl - kwia- se.tki pięteT, aby odnaleźć adresatów i skich, a zwłasz.cza w ''rarsz.awk sp,ra
tv iyciQ". Dzie/iom rza.cl i naród radzie noręrzyć na czai' korespondencję. Wspi wa ta wy.gll}da zupełnie i:naczej. Stołec:r 
cki pośWięra bardzo dużo trosiki i uwa- narzka po scho'iarh - należy do tej kahi na dyrekcfa potzty od.rementoWafa 

· .!!ori i ··"portu". która wvcieńcza orga- ostatnio 1 2ainsłalowała · w Warszawie 
gL " b '-f 

Wystawa ukazuje wszystkr~ eta11v nizin, narażaji,c dOrę.czycleli poczty na li tys. skrzynek do lisf.ów w ramacn. 
Opiekł neid dzi~ćmł. Od s,tacii Opi'.łJd chor<!by serc«>we. Często też się zdarza. Poruszamy obecnie tę spra we po to. 
nad mstk, ł d2'ieckiem. 1J.1łprzez sieć iż nie zasta_ia. orni w domu JOOc..atorów i abv zwrócić uwag-ę komitetom domo· 
prrw„~1GU, których w ZSRR jest około mu~zą, P·o kilka razy wchodzić 1na trze· wym na <Ybowię,zek ulżenia P·racy listo 
f .M f„s~ęr:v. d!l s1'rół. dO:mów pionierćw . · noszy_ !nstatowanie skr7ynek do J!stów 
khd,ł.tw KCmscmOłn. wvżs:rych ucnlnł C'le. <'7-V czwarte piętro... le±y . również w interesie sam.vcb loka-
Tehlice. l fot„zrafie ulrnt7lli~ mtock".ież Brak sknynek listOwvch w bramach torów. Winni oni złożyp sj9 na urząd.ze 
na ławie sz.kolnei. n.a hieżniarb i dOmt'lw łódzkich iast n~jwiększ(l bolę.ez ' nie takich skttvnek, których kószt jest 

boiskflch. w trat"G"h amat-0r"·kirh , w _ kl'\ Ji"ton0toizv, Mówiło !':ie kiectvś o po- · nr:reciei t!.iewie1ki! (at) 

n 
CZYTELNIK t LEGNICY: Niestety, nie mo

żemy Panu dać pozytywnej dla Pana .odpo• 
wiedzi, tak jak dotychczas. Szkól wy.zszycn 
typu korespondencyjnego u nas nie ma. Sci 
jednak Wydziały np. Humanistyczny, no k.tó: 
rym pierwszy rok stvdiów nie wymaga sta!<it 
obecności na wykfadóch. Musiałby Pan 1e
dnak w tej sprawie poinformować się szc:e· 
gółowiej w dziekanacie właściwego wydz1a· 
lu. • • • 

GRUDNll< HELENA. Nie mo u nos liceum 
Farmaceutycznego, jest natomiast Państw. li 
ceum dla Drogistów, Łódź, ul. Nowotki 105. 
Może tom spróbuje Pani swych możliwości. 

• * • 
tAWECKI: Sprawę tę nalezy zołatwlot p() 

przez Urząd Kwaterunkowy, Łódź, ul. 6 Sierp 
nio 5. 

• * * 
ZENKA Z ŁODZI: Kochana Zenko t Jehlli 

rzeczywiście tak bardzo kochasz muzykEt I 
pragniesz kształcić siEt w tym kierunku, zwr6~ 
się do Rady Zaktodowej fabryki, w której pro 
cuie T wojo mamusia i poproś, by skierowano . 
Cią na egzamin do którejkolwiek ze szkół 
muzycznych. O ile szkoło uzna, że rzeczy I 
ście masz talent muzyczny, lub piękny głos, 
no pewno flie pozostaniesz bez pomocy. 

• * * 
MATKA JACUSIA.: Nie moforńy udzieli~ 

Pani porady lekarskiej. Należy zgłosić siEt do 
którejkolwiek Przychodni w mieście, w której 
za niewielką opłatą będzie Pani mogło zasią 
gnąć porady lekarza. Podajemy adres Przy· 
chodni Zarządu Miejskiego, ul. Piotrkowska 
113, lub Próchnika 11. 

NlESZCZĘSUWA żONA. Przy Wydziale 
· Opieki Zarządu Miejskieno lstnieie Referat do 
Walki z Alkoholizmem. Proszę tam zgłosi~ 
wypadek, a na pewno sprawo ta nie pozo• 
stanie bez interwencji. Jeżeli jest to w Pani 
mocy proszę od zaraz odseparować · dzieci 
~wej siostry od ojća alkoholika. 

• • 
* NIEZDECYDOWANY: Nie możemy Panu 

wskazać kierunku dalszego kształcenie sią po 
niewoż nie znamy zainteresowań, ani uzdol
nień Pana. Proszę udać sią do Miei::kiej Pora 
dni Zowodowei, Piotrkowska 64, gdzie otrzy 
ma Pon fachowe wskazówki co do tej spra· 
wy. 

* • • 
STAŁY CZVTELNIK Z POZNANIA: Do Tech 

nikum W\ókienniczego w lodzi można uz~
slccrć "*<erowonle po p-rLaz SW~l 2wlqze'f 
zawodowy. Jeżeli jest Pon przodownikiem 
i racjonalizatorem proszą pomówić o tym W 
Radzie Zdkładawej. a być może, iż marzeniu 
Pana stanie się zadość. 

* • * 
J. Z KSIĘZEGO MŁYNA: Nie mo szkól tego 

typu na terenie kraju. Może tednak spróbu\e 
Pan zasięgnąć informacji co do tej sprawy 
w zwim:ku zawodowym. ................................ 
Wycieczka do Ośw~ącimia 
Zarząd Woj. Polskiego Zwią<U:u b. Wtęf

niów Politycznych w Łodzi, urządza w dniu 
11. 9. br. wycieczką do Oświęcimia. Koszt 
przejazdu koleją w obie strony wynosi 880 
złotych. 

Zap:sy w terminie do dnia 1. 9. br. przyj
muje sekretariat Zarządu Okręgu Polsk:ego 
Związiku b. Więźniów Politycznych, Łódź, ul. 
Południowa 2. 

/lł!W*W-.·UCAf'J,,!AlćtłiWM 1 dl&•• Di . WWW- WWWJE- WM HE*·:. 

( od-z)nwa nnn ·„/Iw , „l: .T.TlfP"·"11•· i.akie wśród trzepotu _żagli chorą..,">vil - Orh. Jak tu i1pęknie! Och, J.ak tu 
p.łyną w daleki świat? 1 ślicznie! - serce MicI1.asia .iest p~łne 

Niewdzięcznik 
Pod:iwianie pięk~a morza, ~ad.o;v".l'· Inia! Al~ nie! Dóbry .sen śni się dale.i: 

nie się m'Oka,mi gor. malowmrzo1sną, ho n:paJutrz z;nQ/WU Jest o tym mowa i 

Jezior i lasów p•rzestało dziś brć latem - co iest ies:1;cz.e bardzie.i prz.ekonywu
monopólem wyłą.c·z,nie jedne.i tylko kla- 'a.ce - matka idzie z Michasiem do 
sy. <iklepu. ażeby kupić dla niego cz.erwony 

.Dziś wcza\"y i wyjazdy le.tnie udostęp ka,pielowv kostium 
nf.on-o wszvstkim Każdy człowiek ·pira- Wre,szcie przy.~zedł oczekiw.anv dzień 
cy i cała nasza mlodziez ko~·zvsta z te- wvjazdu. 
g-.o dohrodziejstwa - z rlumą. te~ piRze~ Michaś jest bladv i drżą.cy z·e szczę· 
mv o tvm, ile setek tvsięcy dirntwv 1 ścia. 
mło·dzieŻy szkolne.i korzysta dzisiaj z _ Czy morze wyglę.da na1prawdę tak, 
możń-O·ści nabrania zclr-0wia i siły ina iak 0 -tym piszę. w książkach? - wy-py 
koloniach i ol1ozach letnich, rozi•zuco- tuje 0,jra. a buchalter Rą..bek odpowiada 
nych -p-o oałvm kra iu. taj em n i czo 

Był-0b:v. więc naj1prostszym wys.lać 
· ma.tego ~1ichał.a gdzieś na wieś na ko- - Zobaczysz sam' .„ zo:baczyS'z już nie 

lonie. Jednakże w ostatnie.i chwili je.go iiłUigo! 
ojder rnwyrokował catkiem tnaczej. Naresrrie przyibrli do Jastarni _ 

- Michaś d-01sfał pię1kne. świadectwo; Pokój, iakt wyna.ieli u rybak,a, jest 
;a z.a~ premię za doclatkową pracę! Po- bardzo skromnv i P'l'vmitywni-e umehlo 
iedziemv. więc ra'lem nart polskie mo- wany. ale to nic! Ważniejsze jest mo
rze. do .Jastarni N a całe trzv tvgod:nie ! i·ze. 
Michaś j.est ofśniony tą, wiad-0tmością.. A.lr to morze. na które tak się cieszył 
Zobac·'l yć ma morze! \f-Orze. po któ- Michaś wyg-ll)da całkif'm inaczej niż w 

rym pływ2.ją, okrętv i lodzie n ''baków, .ie<g·-0 fantazja"h. 
śpleszą.cych ha połów ryb - i przy.pływ i ei;;t szary dzień Deszcz pada i p.ada 
; odplyw fali. i latarnie morskie i plaże. hez nr7erwy. m~ła z.a:s-l::inia horyzont 

Ach. e-0 z.a szczęście! Ach. co za cz.a- tak ze morza widzisz niewiele. 
rodziei"two. 'Więc ta szara. mętna woda to ma 

Bylehy tylko o.idee inie zmienił w bvć morze! A g·dz\e są. kolorowe małże 
ostat.nieti eh.wili .svv"l>iago ;t:l:OISJ;ai1.11wia- i ,1',."lU~. G::.h.:A ~ te ,wielkie oik.1·e.t.v. 

Michaś jest naprawdę rozczarorwaTIY 1 podziwu, a równocześnie 'hudz;i si~ w 
- a ten właśnie moment jego ;p.sychicz ! nim trosk.a, bo nai:>rawdę nie umie .zna 
ine.i depresji wybra.ła matka. ażeby mu '. leźć w sobie oc1pmviec!nich słów, azelby 
powiedzieć. I podziękować ojcu z.a to. ż.e dzięiki nie-

- Mo.ie dziecko, podziękuj tatusiowi! ' tnu zoha.czył te ws•zvst:kie c-z.a.nl 
- Dziękuję, tatusimvi ! - szepną.ł Mi· Próho·wał m.pi5ać. 

chaś tak jakoś bez przekoTia.nia. że p.a- •• Drogi mó.i tatusiu. chciałbym bar-
ni Rablwwa wzrusizyła ramiona.mi. dzo wyrazić Ci wdzięczność !.„" 

- DziękuJesz · ojcu tak. jakbyś dostał A.le nie mógł zna.leźć za.kończenia zda 
cukie·rka. albo garść czereśinil Nawet! nia, podarł więc p.apier obiecują.c. •ż,e 
ooMe ·nie 'vyobraż?..sz, ile to wszystko/ może naz.a,juitrz dop·isze mu !l11atch111ie-
kosztowało! Pomyśl tylko: bilet 1rn1e1o- nie. ' . 
wy mieszkanie i twój kostium! Ch-o· Choriaż naza.jutl"z przez całv dzień 
rlzis1z do s·ikoly, musisz więc znaleźć o<l I myślał, siedzl}C na p.Jaży, o oidipowied· 
pówiednie słowo, żeby podzi~kować oj- niej formie, maj1J,cei wyrazić jego wdrlę 
cu za Jego dobroć! rzność i tym równie·ż razem nie znalaM 
Mirh.aś za1<: ta 1nowił się Jeszcze prze-z n'ic właściwego. 

chwilę a potem powtórzył. Nie wymyślił nicze~o i przez dailsze 
- Bard-w ta,tusio'Wi dziękuję! trzy ty{Z'odnie, a tymczasem ich poobyt 
- Znowu to sam<J' - wykrzyknęła nad morz.em stkończył się, a.ni ·zaś zm.a. 

matka - to dziecko nie umie być jed- leźli się znowu w domu. · 
~ak wdzięczne! _ - No i co Michasiu? ł.ad1nie b~'ło nad 

- Po prostu zmęczvla go poor6ż ·! - moirzeim - spytał.a. go matka, a potem 
-odparł ojciec - prawda? zwraca.iac się do0 męż-a. dod.afa. 

-'- Tak. tatm:iu . ·- Czy podziękował ci chociaż? 
Naza_iutrz vdatr r-01.riędził chmury, - Nie! - odparł pan Rąbek - !l'lie 

niebo 1'07PO?od :dło się. a woda stała się z,na.la~ł na to czasu! 
niP<mal ·ta,k sR11·y) blękit na jak ni-ebo. I d<)l(lał z goryezą: 

w,r«nko n'\r'l falami. które modrzyły - Niewdzięczni.kl 
i zie·leniłv sie w «ło11ru z krzykiem pły A subte·lnv_ nieśmiały chłopak wc1ą.z 
nęłv rnewv zlotv hvł pia.:;ek plaży, a na ies1zrze nie umiał znaleźć odpowiednich 
hon'W·nrie TJl'Z!"TJ ·tvwałv rRz wraz. wio-- słów podzięko-wani .a. Gnebionv wyrzutą. 
k11r za so0ha pióronusz rfrmu . st.atki: mi su mieni.a, przytło·rzoiny wymową oj· 
iak na obraz.ach, j.::J,..: w Michasiowycb ca, siedział w kacie ciemne.a-o pokoju 
m.arze.nia,r. h i ,t :nłakal cichutko„ ..• 
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P R Z Y & O D Y W I C K ·A I WACKA 

\ 1\ 

SZABERSKI: Panowi-el Chodźmy SZABERSKI: - O jak mi się w głowie WICEK: - Czy nie lepiej tu w Zoolo
kręci! Dziwne, że teraz do domu gu niż w jaikimś barze? 

SZABERSKI: - Nareszcie . w domu! 

na jednego! Będzie nastrój!... 
Ale. Kundziu, coś się tak zmieniła? 

WICEK: - IGedy lepszy jest nastrój 
na trzeźwo. Nie pójdziemy! 

idzie się przez park... No ale cią.p;le coś WACEK: - Pewno, ż.e lepiej! Ale 
budują... Cóż to z tym kluczem? No, chodźmy Z-Olbacizyć, co za zbiegowisko i 

WICEK: - To Sza.berski się zalał 
zr:błą.dził do klatki!... 
W A CEI{: fak go wydobyć?! nareszcie jestem w domu! I jest tam przy te.i klatce.„ I 

*WJ WWW R'#"* WACEK: - Jesteśmy p·ostępowi! -Jaśniejszy chleb Łódź będzie czyściejsza! 

ju:~z~=~ęd!:!n::r:;~~~ Maszyny po.moga dozorcom" t=.fiOrOCnnym władze uędowe pOstano- . 

~wtW;qi!Eł~~tEL;;~::i:~a~ · 

n~!w~t~:-1:. t';~~d~:~~o!,0j~uc~::. Latem będq zamiatały ulice i polewały je wodq, zimq - zgarnq śnieg z jezdni i placów 
Mąka żytnia &O..proc. kosztuje od dnia -~ wiś 
15 

bm. ,
2 

zł. w hurcie 
1 49 

zł, w detalu, Stan sanitarny Lodzi uległ pe-w.u.ej pOprawie. Oczy cie - daleko nam lwfo,.i części dzielem ofiM"Jlych praoow· 
jeszcze do idealnych warunków, ale sam fakt, ie w akcji oozyszczania ników. W r. 1945 przejęto od ucie'kają.-

zaś chleb żytni z tej mąki - 43,65 zł. w miasta widoczne są pOstępy - godny jest uwagi, Do poprawv sytuacji cych władz okup·acyJ·nych zdezel~wany 
hurcie 1 '8 zł. w detalu. Jaśniejszy chleb pOkaże się w sprzedaży już w przyczyniło się w pewnej mierze samo spOłcczeństwO, które wciągnięto tabor. Wyrem0in.towano gO, złożono z 
tych dniach. do akcji ponądkOwania miasta. Najwięcej jednak miał tu do powłedze- kawałków, tw«>rzęc z demo.bilu t. zw. 

Ceny ws.zystldch fnnvch artykułów Dla ZOM. bębnowozy, któte bezpylnym systemem 
tywno§ciOWych pierwszej potrzeby pozo ZOM wychodzi ze słusznego zal-oż,e- muje od władz miejskich, czyni w ra- ładują i wywożą nieczystości poza mu· 
stawiono bez zmian, Nnwy uzupelniouy nia. że od sy:;;tematyrznei wywózki mach <:wych możliwości wszystko. aby ry miasta do 5 zsypisk. 
cennfk nr. 33 ukaże się z k.ilkudniOWym śmieci i nieaystości zależy ogólna po· nwOJnić L6dź cOdfiennie z gór brudu I\iedy ludność pogrążona jest jeszcze 
Opóźnieniem. (x) µrawa warunków życiQwych ludności. l śmieci. Z0:\1 dysrionu.ie nowoczesnymi w głębokim śnie - w centraH ZOM-u 

Tot-aż w oparciu o pomoc, jaką. otrzy-1 urz~dzeniami i maszynami. które SI:). w przy ul. Łagiewnickie.i 63 rozpoczy.n3. 

Rnlnicy wo1·. Io' dzkiego o I . . b k ·e I ·. . się ruch. Już o 4-e.i nad ranem sztab JS li 1 pra1cowmików wyrusza na mas·zynach, 

na1'lepie,· pracu;ą j ••• płacą pa u n•e za ro ni • przystępując· do porarune.i, codziennej 
1 R h kl d h llJ toalety miasta. Bryg.adv „wystawiaczy'' 

Pierwsze miej.sce w ~płacie J?Odatku! UC w s a ac węg ~a stukają. o świcie do bram, aby na ogu-
gruntowego za1ęło wo1. ł6';l•zk1e. Na i m.ionych wózika:ch wywieźć z podwórza 
dzień 30 czerwca rb. rolnicy woL łódz-1 przed dom. blaszane puszki ze śmiecia-
kiego spłacili 97,7 proc. przewidzianego Ł d . . • • d • mi. Wśdad z.a nimi ohjeżd:ia.ią. w·szy-
planem podatku w gotówce. w sześciu O z1an1e przygotOWUJQ Się O Zimy stkie punkty wspomniane wyże.i „bęh-
powiatach wpłaty z oogo tytułu przekro nowozy". Przepastne ich br7Uchy pO-
czyły 100 proc. pierwszej planowej ra- WcaJe ni\ trzebakg;p~lą?ać ~a khalen- braknie a co najważniejsze - węgiel chłaniają po 90-100 puszek. Moilna Je 
ty. d'.1rz. a.~Y s1_ę l!rz.e ,<>nac, ze. meuc ;r-cm- nie Zdrożeje. Cena jego nadal w}inosi zł. zobaczyć na mieście tylko do południa. 

I rata SFOR na r. 1949 została w woj. me zbhza się .1~~1en: a za mą. - zima 3.200 za tonę w składzie bocznicowym O tej aprze - cała robota jest już skoń 
lódZlkim spłarona og;ółem w 72,5 proc.! Wystarczy prz~.1sć się po składach wę- oraz zł. 4.000 w punkrie detaliczne.i czona. Podwórza łódzkie są już czyste. 
Pierwsze miejsce zajęU rO'lnicy powia.tu\ glow~ch. V'! k~orych od pewn~o cz.~s1! spTzedaży. W poło-wie października rb. tabOr 
końskiego którzy obowiazek sp.łaty I· pam1Je ozywiony ruch. Lodnanie JUZ Na wrzesień zamówiono 65.0ł!O ton wę ZOM-u wydatnie się powiększy, Dosta
raty SFOR W}"kona1i w 86,2 p·roc. · ! pOważnłe ~v~lę. o przygotowaniu opału gla. Ilaść ta powinna w zupełności wy- niemv bowiem oddawna zamówione 

WQjewództwo łódzkie jako pie'FW'Sz,e/ na 0~re~ _1es1enno·zlmo~y. . ;;;tarczyć .na pokrycie potrzeb ludności, Omiafaczki - pOlewac7ki. Dzięki nim 
w kraju zakQńczyło żniwa Jak widać· Na1J~p1e1 zreszt~ mów1e. o _tym hcz,by. tym bardzie.i. że węgiel systematycznie ZOM będzie mógł nie tylko oczyszczać 
więc, rolnicy nasi są. nie tylko na.ilep-I W ma.1u sproVl:adzono do mJ.asta na po będzie nadchodził w nastę;pnych miesią. place pU'blicwe i targowiska, oraz pew 
szymi żniwiarz,ami, ale i - inaj\epszy-~ trzeby ludności H.150 tOn węą_la Wolno ca.eh w zamawianych ilościach ne odcinki ulic przy parkach łódzkich, 
mi płatnikami! (s) . \ rvnkOwegD, w czerwcu - 2a.868 ton, Nie zawadzi jednak, gdy już obecnie ale również spr:r.:'ltać szereg wa:i:nych 

. w li-pcu - 46.639, a do połowy bm. '3.270 zr<>bimy pewne zapasy. We wrześniu bO ulic łódzkich. pokrytych cładk!J na~ 
PDl łlOW~oksza sfę łOn węgla! Zbytu Produlk.tów PJ:ooom. wiem. kiedv rozpocznn się masowe pne wierzchnią. Ma.szyny te wypełniać będą 

'łf w;;~t~~~o w Łodzi czyni starainia, aże Wozy ziemiOpłodów do miasta, mogą o każdej porze roku inrni;t robotę. Lałem 
W b. sk l ep;e pr-v w atnym by w sierpniu i W'rze.foiu rynek był na- wynłknąó trudności . kOmuni~acvfne i i wiosnę zamiotą jezdnie i pOleją je 

powsta;e dział papiern:czy syc011 y czarnymi diamentami" aby mimo pOSiadania 'duzych ilosci węgla wOd;;a, ~by usuną.! kurz, zaś zimę. -
Jak się dowiaduJemY. PDT w Lodzi każdv ~łes7'kantec mógł łatwo ~a0pa. w kOpalniach transporty mogą. ulec zgarn, snfeg, d~ęte;:,i:!~~z~~=~ ~sd 

r>rzeJęło prywatny sklep tekstylno- łrzyć się na zimę I pOzbyó te1 troski. ograniczeniu w tym okresie. ~~1!~~ad~!s-zyn Okręołe szczotki· 
zabawkarski Kalinowskiego, mieszczą- Zre!'ztą nie ma poiwodu do zmartwie- Zasad.a PO'zostaje ta saima co dotad: walce. 
ey się przy ul. Piotrkowski-a.i 60 i przy- nia. Bo tak jak i w roku ubiegłym wę-, ,,Każdy mądry Obywatel węgiel już ku- Praca dowrców domowych sl)rowadzi 
legaj~ry do Domu Towarowego. gla na cele opałowe absolutnie nie za. puje latem". (s) ~ię więc tyiko do zamiatania chodni-

W sklepie tym PDT urUJchoini w naj- ków i do czuwania nad czystością. na 

bliższym czasie dział p-apierniczv i elek Trawniki na mieJ·scu ruin terenie samej posesji. 
trotechniczny. lub dział zabawek. Dzię Istnieje projekt roztooz.enfa admini-
ki temu można będzie poszerzyć inne l d • • - d k • B I I 'ltracyjinego nadzoru nad praci;t. dozor-
dzialy a. zwła<;zrza włókienniczy. który u n os c por z ą u Je a u ców, tak. ahy ich trud był p·oniekąd 
cieszy si.ę duża. frekwenc.ia.. lecz miejsca SharmOnizawany z prac!J ZOM-u. Ohec-
ma m~ało. (k) nie bOwiem praca dO:r.t>:tców często pozo 

H 
Północna dzielnica Łodzi zmienia wygląd stawia wiele do zyczenta, tym bardziej, .a1mor to zdrow·1e I ie administratOrZy domów rzadko 2a-u • ••• Na t.eTenie Bałut trwa w pełni akcja rzą,dkowaniu półnoC'lle.i dziefoky Ło-1 glą.daję do zan:ftdzanych pr7ez siebie 

odgru'lowania a. getta. oraoz oczy. szcza- dzi nłe .... cb"--o· i i t i b t ł M::it~'.a powiada do 5-letniego Kazia: · „... -... se , n e ros.,.czę.c s ę Z' Y n o 
•1ia pła.ców całe1· dzielnicy. Została ona Warto 1"\Jl.dkreśli"ć że 1n'P 10 KOm.isa.- D. ł h l d i t""ś~ 

- Widzisz Kaziu, te dzieci z przeciwka są „~ ' · c wyg IJ czvs " \;, 
bardzo biedne ... Nie moją ojca, ani motki, zapoczę.tkowana na <lużą. kalę w przed ~at MO na.wiózł '!zla~ę. j uwałował .ul. ZO.M, od.Powiada.i1.lC 7.a stain czyc;tośri 
ani C:oci Balbiny, ani zabawek... Czy nie .izień święta PKWN, kfody to do sta- Irak.tOO"OWl.l- na dłUJgosc1 320 metrow: miasta. będzie musiał zreorganizować 
ch~k1lbyś im czegoś podarować z twoich rze rostwa g!'<>dzkiego północno-łódzkiego Kom~t~tv dom<;>we. prz,r ul. mono:v~1 system swojej pracy, zmienić trasy po
czy?.„ zgłOsilo się Około 50 instytucji, wyraża. oczy<:r1ły tę ullcę 1 zasiały ~rawą. m1e1· rannych objazdów. z.aii:tć się sortowa-

- Owszem - odpowiada r:hlop!ec. - Mo jęc Ochotę skierOwania na wyznaczone sce wyzna.czo~e na trawniki. Pods~awo niem śmieci. wśród których iest wiele. 
musio może im dać ciocię Balbinę.. Odcinki ·robót swoich ekf.p roboczych. wa orgaimzac,1a PZPR przy szpitalu niewykomystanego, rennego su:rowca 

* • * Nad odgruzowaniem praoowano szcze ,Ko·chanówka' zobowł3zała się uporzad Butelki, kawałki kafli, metalu itp. «>d-
Pani Kundzia jest bardzo korpulentna. Wio · · o::. kować wkrótce majd.ujncy si• w _..bli- padk3", dOsta1· "Ce s1"ę wraz z innvm1• śmie 

• · h d · · d t k · gólme intensywme w okresie od MJ v y- "' 
sn19 we o z1 z męzem o sk.cdu onfekcj1. czerwca do 1 bm. Ogółem w tym cza- żu cmentarz poległych żOłnlerzv radziee ciamł do pus7ek, nłszcza custo wc-
Mo'ż,.,.,,,.'< z:wra~a s'e do sprzedawcy: · 23 kich. Pracownicy re.iono,we~o biura Za- wnętrzne s'mi~ła , ,bębnów", d~rowadza 

- Pcpro~zę o jakieś modne palto dla io· <;ie 4. f' osób przepracowało 13.765 dni. ,., N' h , . ł . t .k. ł „. -~ 
ny... \Vedług spraw-QJzcla.nia technicznego .rza~u ieruc omosri za ·nzi;t . rawm ,1 11c mnszvny do ruiny. 

E '(•oĄdient poko?u1e kilka. mod„li, pon' brygadv ochotnicze, rekrutuji;tce się z 1 ~ahatv na plaru przy ul Liman:iw- ZOM ma do polwnania jes'zcze wiele 
Ku:idz!a prz.ym!crza, lecz mąz z~ każdym ro mbotników i pracowników instytucji j <;~ie~o 113-, T~ ,,."a!Da. 1.:.ryg-ad~ . zasi~ła trudnoś_ci. Główna rze.cz - to µus~ki. 
zem l<:wa n1emdowl'.l1rny ą 1owq 1 mruczy: rnkładów przellll\'Słowych oraz z urzęd tia\\ę na ul; B_ie,.., anskie,,,o ~o.lnicy gio- Mamy ich ogółem ok. 16.000 na 28 tys 

- Za s;•erolde ... s-,~i wy!aiq.... ników starostwa". wywiozły z Bałut m~clv Grab1emec post_anow11I dostar- posesji, a potrzeba. n~m co najmniej 
Wrezzcre zwraca s:ę do zz,a1onego sprze· 3.802 m. sześcienne gruzu i splanto- CZ\ ć o;!aro:!'t.'~'11 70 ko_n1 d? pracy przy .19.000 snuk, aby ZbkwtdOWać raz na 

dawcy:. . . . . . lwalv teren o poWierzcbni 4489 m. kw. hudow1e lm11 tramwa.1owe1 na ~ygance. zawsze. pudla-4mtetniki, będ3ce rozsad-
-:- W:dz1 ,nan ,Przccr.e, ze. 7:ona 1cs! fęga;·· . . ~ałuty sę. jeszeZ'.e bardzo zamedban~, nikam1 chOrób. Brakują.ce puszki Za-

Dar po~ .-;s tak.ego, zcby 1e1 ksztołtow nie Cz:rnnl;l pomoc okarnią. ·i;iadal 1Iczn_clw1eie fes:7c7e ~a mcb ruin, a!e przy po. rzi;td Mie.is•ki już zamówił w Centr.ali 
by!o w1doc;„- . . komitety domowe oraz ekmy ochotm- 1n11::v społeczenstwa - zmiemSJ swói wy Przemysłu Metalowego w Kato vi-

-To moz:e cen ~'-'QI ocrawonł """"" ,z.atrud;niona ~ewa.żnie nrzy, uoo- alad nie d.o ncz.n..<!11.!ąl ,La), i~ch; ~). ' 
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STllii'AN Im:SIA!t 
8pck~jnie przoohadza się między rocia.rzo· 

nym do czerwcnoścl żelazem, krzepnącym 
w piasl>owych forma.eh cdlewni, wyglądaJą 
cych z c!aleka w mroku hbryCtLnej hali -
j1k egzotycme ś·więtojańskie robaccld. 

Pomimo tej pozo-mej poezji praca byłego 
brmierza, a obecnie majstra Państw. Zakła· 
dów im. J. Strzelcri:yka nie jest łatwa. 

- Dawniej llilnowa.łem tylko swC>jej robo
ty - wtrąca ma.jster l'\llsiak - teraz na mo 
jt"j głowie spoczywa cxlpo'\\iedz;ialncść za 
W!".zystkica tu w hali. 

Trudno, awans f}lotec.:my to nie tylko za
słu?:ona nagrcda za dnbrą pracę, ale to tt.k
że i pn:ede ws:i:ystltirn ogromna odpowic
~zh•,lnof;ć m o-kaz'.1.ne zaufa.nie. 

Rozumb to d()(;ltonale Stefan Misia!c, ki~
.ka,krotny zwycięzca we współzawodnic.J.wrn 
pracy, d<ihry fa-0howiec i kolega. Za.Wtze bez 
woła.nla jed tam, g(l:liie potrzeba pe.mocy, 
:i;yc:illwego !fłowa, czy dchrej fa.ehQ\Vej ra
f1y. A fahrykę zna jak swoją własną k~e
i;zeń. Pra~uje tu bGW'lem od 1924 rocu, c1e
s?:ąc się jak najlepS'Zą opinią. 

~-tł ·-

. Dokqd dziś pójdziemy 
TEATRY 

WOJSKA FOLSKiEGO - Halka 
KAMEH.ALNY - l:!zczygli zaułek 

OSA - nieczynny. 

KI N A 
ADRIA - Wieczna Ewa 16, 18, 20 
BAŁTYK - Tr6jka trefl 17, 19, 21. 
BAJKA - Noc grudniowa 18, 20 
GDYNIA - PMgrarr akt•ia:nośc:l 
HEL - Wielka N'ngroda 15,30. Ul, 20,30 
MUZA - My z Kronsztadtu. 18, 20 
POLONlA - Ulica UranH'n11t 15.:lO 18, 20,30 
PKZEDWIOSNIE-Powrót do domu 16, 18 20 

RUBOTN IK. - Młoda Gword1a 
1eria II 16,30 18, 20,30 

ROMA - Miłość na lekarstwa 18, 20. 
REKOHD - Alek~ander Matro:;ow 16. 
Dziewczę z p6łnocy 18, 20. 
STYLOWY - Sluby kawalarskie 16 
O koliczno5ci łagodzące 18, 20. 
E; WJ 'r - Chlc'fliec z przedrn eścia 18, 20 
TATRY - Synowie 16, 18, 20 
TĘCZA - 'l'ragil'znv pościg 17. 19. 21 
WISł.A - Nowa A:bania 17, 19, 21 
WŁOKNIARZ - Nowa Albania 16,30, 18,30 

20,30. 
WOLNOM - Tr6jka trnfl 16, 18, 20 
ZACHĘT A - Gasnący Płomień 16, 18,30, 21. 

Nou;e sta.dionq 
powstaną w kilku 

sandrowa 
miasteczkach. 

nie będą już 
podłódzkich. - Sportowcy Alek' 
więcej grali na pastwisku 

Imponują.cy rozwój poszczególnych nOści, która podążała na W'Sl:clliiego ro
dyscrplin sportownh nakłada na na- d2'aju imprezy spartGwe. 
sze władze o!x>wiązck zwiększania sieci Miasteczkom trm tneba było pomóc 
ur3~dzei1. służą.cyrh ce:om krzepienia 1.a wszelkę. cenę. I oto w najbliższym 
tężrznv fizyczne.i. Kluby na1>ze rosną. w ::zasie kilku najbardziej pod łym wznlę 

dcm upOślerlzcnym ośrt>dkOm podłódz„ 
sile z każdym mirsi:;icem, wchlaniaj:,tc kim dl>starczv się nowych. rep!ezenta-
w swe !"zeregi coraz liczniejsze zastępy cyjnych stadiOnów, lub r07.budufo sję 
młodzieży. datychczas przez nie pcsladane. Niewe.t 

Ale nie tylko wcr~~ta llrzba zawodni pliwie, będzie to dla tamteis·ze.i Judno
ków. Coraz Wic>c".:j r.n:ybywa nnm OSab, ~Ci wielkę. kon~· ścię., która zostanie 
pD.:i:yc.łtanych t:la s:;'J:rłu, które ln~cresą odn<>wiednio oceniona. 
h s!11 nim jako tir::yjcmn;,,. ro:;;rywkiJ. Znamv wsnscy :os mieszkai1ców· 
:\Tie mow1ęc iuż o dnhrh 'miastarh. t'\lehsandrowa, którzv do te.i pory zmu
gdziP każde zawody ścią..gaia na boiska ~zeni bvli uprawiać sport n:i terenie. 
tłumy puhliczności. zaintere . ..,owaniE' kt6l'v w normalnych warunkarh cslużyl 
spm·tem da ie się w T'Ó\\"Wffi >1topniu od za„. past wis.ko. O urząd~.eniu jakiejkol
czuf i w ml'lych mi;iste~zkacu. wiek imprezy na wic-kszą skal~ mowy 

Niestety. nie ws~ysHde z nich pCsła.· bvć nie mogla. Bolą.rzki te skoilczę. się 
d:'lly urzl;ld1enla, :r.cł-Olne do 1asp-OkO-j~- i erl nak n i eba wem. 
nia potrzeb nsncrtowioneno odłamu spo Zrze,;zenie Sportowi' .,VVlókniarz" uzy 
leczeństv1a . Pllsi"''''!nri natOm5-:st 1)r7ez 1-<kało \\Te:;·zrie o'Cł aleksa.ndro"viskiei Ra 
te m.iostecika bCislra hvlv w słanie no- dy Narodowej teren pod upragnione 
mie~cić Z'nledwi!! 1nihCm3 r;;ęś<~ pub!ic;: hoi::ko ~oort-0we Na plflcu tvm urzadzo 

c~w i~ygraq~ z ,,Or~ . tami'' 
l, ca:"1arttk mh~dzymiastoVJV mecz ju 1ioró\'I 

Junic.r:i::v łó~zcy pnwazme prry~otowują 
się do nad1:hod~rych mlstrzostw Polski. Pier 
wsza, ich poważniejszą próbą bedzie spotka· 
nie z krakf.'1.Y~kimi „Or!ętami", k~óre ztfobyły 
ju:i: sc!>le ma.r!u: w cz.asie swego pobytu w Cze 
chcsłowacji. SpotkrJJ.b to będzie miało r..iiej
sce już jutro. ti. 18 bm. o godzinie 18-cj na 
&taclionie ŁKS Włókniarza. 

Po odbytym obozie kondycyjno - wypo
czyn!rnwym w Spale na mecz z „Orlęfal!li" u 
stalono następujący skład łódzkich junior

ków: 
w brarnc~ za.graja, Żaber (PTC) oraz Racz 

!Widzew\. l„~~·ym oł:rońcą bedzie Jedrzejew
ski (ŁKS l7!akni:u-z), r;.rawym natomiast 
B:rokm,an (Wic'~ewl. w pomocy od lewej wy
st:}pią Jach Il (~Z:~ Łódź), Stusio (I'TC) i 

Jach I fZZrt Łódź), w ataku natomiast ujrzy 
my od lewej Wesclowskiego (B<n"uta), Olej
n.lczak~. (LKS Wlób\lrrz), Korpalskiego (Spój 
nial, Pilewiicza (ZZK Łódź) l Ka.łu:i:~ ilskiego 
(ŁKS Włókniarz). 

Ponadto do reprezenta.cji wyznaczeni zosta 
Il Wa~ner (PTC), l\lizgier (Łirn) oraz Wal
czak (Spójnia). Z~.wC>dnicy stawią si~ na bo· 
li:ku na godzinę przed roo:poczęciem spotka
nia. 

S;>otk:>nie łMhJdcb I krakowskich junior· 
ków będzie dla naszej publiczności nielada 
atrakcją. Będzie się ona chciała przekonać 
przede wszystkim. cze1rn można slę po na
sz:vch najmłallszych p:łlrnrzach spodziewać. 
Nlewatpliwie spotknile czwartkowe dost.a.T
ezy jej wiele materiału o~ac:r,jnego, 

Ja ie mamy numery? 
99 .kolarzy na starc;e wyśc·gu Dookoła Polski 

Komisarz wysc1g11 Dookoła Polski ustalił szewskt - 109, Targoński - 110, Cuch - 111, 
już numery startowe poszczególnych :z3.wod- Motyka - 112, Budkiewicz 113, Paprocki -
ników_ Każde państwo ma zarezerwowaną 114 Świercz - 115. Stolarczyk - 116, Ła
dla siebie dzies:ątkę, co niezm!ernie ułatwi zar~zyk - 117, Wojcieszek - 118. Królikow
pracę komisji sędziowskiej a nadto publicz- ski - 119, Wandor - 120, Broszczak - 121 
naści orientowan:e się co do narod.:>wości : Lipiński - 122. 
poszczególnych zawodników. Tak w:ę~ w wyśc:gu Dooko~a Pobki weź-

Tak wfęc Anglicy posiadają numery star· mie udzfał ogółem 99 zawooników z 9 
towe od 1 - B, Czesi od 11 - 18. Duńczycy państw. Już dzl~laj, Jałto pierwsi, pr.iyjeżdż:ł 
od 22 - 28. Finow:e od - 31 - 33, Francu- Ją. kalar:ze włoscy. 
zi od 41 - 48. Rumuni od 51 - 58, Szwajca- .----·------~-------
rzy od 61 - 67, Włosi od'71 - 77, Polacy z Po latach triumiu 
Francji od BI - 87. 

Polacy, startujący zespołowo, mają nastę- SteUa wycofuie srę z bieżn: 
pujące numery: Napierała - 91. \Vó.lcik - Stanisława Walaslewiczówna, wielokrotna 
92, Kapfak - 93, Nowoczek - 94. Sałyga - rekordzistka świata, Polski i Ameryki w bie· 
95, Rze:i:nicki - 96, Wnesiński - 97 i Wy- ł 
glenda _ 98• gach krótkich i w skoku w dal, pos~anowi a 

w konkurencji indywidualnej startują: _ definitywnie wycofać się z b i eżni. Sześć re
Tuora _ 101, Siemiński _ 102. Mich - 103, kordów Po'ski i trzy rekordy świata, ustano
Olszewsk! - 104, Bukowski - 105, Piegat - wione przez liczącą obecnie 38 lat feno~e-
106, Leśkiewicz - 107, Czyż - 108, Pietra- nalnq zawodniczką, sq do tej pory nie pobite. 

w *-

nv zostanie wzorowy stadion na wz6t 
zgierskiego StadfOnu Miejskiego lub 
,,Zjednoczanych" w ŁCdzł. Będzie on po 
;;iadał toisko piłkarskie, pl.ac do gier 
sporto\.vych. bieżnie itp. 

Obecnie w przygotowaniu są. plany 
;;;ytuacy,ine, iak że ie~zcze w tym roku 
teren zostanie zniwelowamy i ogrodz-0-
ny Na rele budowy stadionu w AJ.ek· 
sandrowie uzyskano dotychczas 2 milio 
ny złotrch. 
Również i Pabianice przeżywaj;). szcze 

~ól•niP prz. rkre chwile. Dotychcz.a~wy 
bowiem .c;tadion przeznaczooo pod budo 
we osi t>dla rototniczego, Po pewnym 
jednak czasie wzamian za to Zarzą.d 
Miejski oddał pod przvszłv titadion spor 
towy inin.v teren i zoi!J.owiazał się prz.e
pr0wachić je-go niwelację i drenaż. Bez 
p0średnio po zakończeniu tvrh prac 
orz.vl"tą.1Ji się do właściwych prac. 

A stadion ten będzie bardzo okazał:v. 
Doś~ powiedzieć, że Pomieści on ro naj~ 
mniej 20 tysięcy widzów, pOsiadać b~ 
dlie p<>zn głównym boiskiem korty te
nłsOwe. słr2elnicę. baseny a nawet ogr6 
dek ł«>Tdanowskl, Budowa jego potrwa 
ie<l nak rtłuższv okres crnsu_ 
Pomvślano t'akże o Zgierzu, gdzie po

za piłk~ nożną. ' duże zainteres-0wanie 
nudzi hokei na lodzie. Jedyne w Polsre 
lodowi!"ko na betonie, naleU}.ce do 
.• \Vl6kn iarza ". zaopatrzone zostanie 
1esn·zp przed roz.p.orzl;'ciem tegoror•znP
go ,:;ezonu we wsp:iniałe trybuny, któ:re 
będ<J mogły i;-0micścić G>tcło 3 tvsięcy 
widt:ów. Pon!ł<lto lodowisko zostanie 
znacznie pmvięks·zone i wymiarami bę 
,!zie <ldnowiac:lało przepi~om. 
111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Zd11Jri§l~a H'oła 
pokazuie pa'Zury 

W ub. poniedziałek odbył się w Zduńskiej 
Wo!! towarzvsk! mecz w piłce nożnej mied'!:Y 
tamtejszym Włó!rniarzem (klasa B) a łódzką 
Spójnią (klasa A). Zwyciężyli gospodarze w 
stosunku 5;2 (2:1). 

D'Nóth inż „w~siadło" 
na turn"e1u bokserskim 

w Budapeszcie 
Nas.I bokserzy ntlbyli plerwsz~ walki na !'.• 

kaclemfokich mistrzostwach świata. Kruża 
Pl'7egTal ni~znacznie z r-listrzem olimr,iłjskim 
Csildem (Węgry), a Kaimierc-zak z Surko
we:n (ZSRR), również b. niemacrnic. Dzi~!i>j 
walczy Woźniak z Węgrem Svarko, Cebul:'k 
z K1tg11,nem (ZSRR). a Grzelak ze Stcpano
wem (ZSRR). Bazamik walc;:y jutro, a De
blsz pojutrze. 

Juniorzy z Brna 
roze~r.J ią w Fohce 3 mecze 

Kraków sprowadza do Po'ski doskona'ą 
drużynę cze$kich iun''.)rów z Brno, która wa 
wrześniu rozegra 3 spotkania: z reprezentac.ią 
juniorów Warszawy, Krakowa i Śląska Jub 
Łodzi. -Arabkę, i powiedzieć im: „Oto jest mo· 1 przez tych sied.:m dni nacieszę się swoim 

j.a żona". szczęści~m, a potem odchc,chąc zabij mnie 
- Więc co mi pozostaje? Chyba ażebym więcej nie cierpiala! 

167) 

pc~nę się ~ożem!_ - uczułam, Że _p
1
onos! O egzaltacjo p6/dzikiei, 7a~wchanej 

n:me szalenstv.:o 1 nagle p~zy~oml1la a mi dziewczyny! O burzliwa rozpaczy serca, 
się rozmo~a, 1aką on~gc1a1 miałam z. p~- kt6re kocha:ac nie zna dla siebie hamul· 
rą cudz?z1ell?c6w, ktorzy zatrzymali się c6w 1 Dziś o~a.iłam się o świat i umiem już 
w naszei oazie. myśleć spokojnie o wielu rzeczach j spra 

Zaczęłam się ciebie wypytywa~, co to d ' 
wac!1, ale wte y jeszcze nie zna1am sztu-

jcst music-hall, czy naprawdę są artystki, ki opanowywania swoich uczuć: i, spogl~ 
kt6re zarabiają u was dużo, dużo pienię- dając na niknący w oddali fort, płakałam 
dzy i słuchałam chciwie twojej odpowie-

Ciemne brwi Fahiry ściągnęły się jak I nagle przvszło mi do głowy, Że może cizi, bo wiedziałam już, jak postąpię„. głośno, jak naóze arabskie płaczki na po-
i ' k b d o c' rp' V'/1'docznie dziei'e sir to dlatego, że ty, biały, ma.dry e~zebie koa„oś na1'droższeg.o„. 

u rnaos, to ar z ie 1• "( r6ł godziny potem odszukałam białą V d • k 
wspo;.1nienie tej chwili było dla niej w pan i ja, p6łdzika dziewczyna arabska z dd . Tu Pahira u~miechnęla się bla o, 1a, 
d I . b cl b 1 N ent małei' oazy, należymy do dw6ch zupełnie pani't i powiedziala,m jej, że o aję się d b I k , . c l 

a szym ciągu ar zo o esne. a morn po~ Jd opiekę _ a nazajutrz, wczesnym g y y c 1cąc po -azac„ ze teraz rze. zyw • 
przymknęła oczy i zaczęła znowu. różnych światów. rankiem wyjechałam z nimi z oazy Seff. ście „posiadła sztukę opano.wywama s;vo 

- Kochałam ciebie a tYŚ, (wiem do- Co nas właściwie łączv? Tylko miłość. ich uczuć". Mocniej przytuliła go do s1e-
brze że, tak. było) kochał mnie. Dlacze- A co nas dzieli? \Vszystko inne: i kolor Nigdy nie zapornr~ tego poranku. bie mchem. kt6ry mia! oznaczać: „Bar-
g6ż wi\C nie chciałeś, ażebym pozostał~ sk6ry i pochodzenie i wykształcenie, wia Na horyzoncie ukazała się prawie pur - dzo cierpialam przez ciebie, a jednak ko· 
przy tobie, wsz~stko jedn~>, cz~ w roli ra i to, co dziś nauczyłam się określać ja- purowa tarcza sło{ica i nagle cały świat- cham cię ponad w~zystko!" i ciągnęła da· 
Z'ony, czy w roli kochanki? T_wo1e sł.owa ko ,,pozycJ'a socJ'alna". Bo cl-i0ć byłeś w6 oaza, bled, piaszczyste wydmy i zbocza I . . . d' 

wąwoz(iw stałv, się czerwone, jak gdyby CJ swoJą spowie z. 
zdruze:otały mnie. Czy pamiętasz iesz- wczas tylko zwykłym podofici>r.nm Legii N' h d · · d l ~ZCZP"'6la 

'" · zrosiły ie czvieś krwawe Izy. „. ie ę ę c1 opow•a a '.l :·e - · ·o • -cz~? Po nasze1· decydującej rozmowie wra. Cudzoziemsk;ei'. wiedz:ałam dobrze, że · d · ·' · h 
5 

PCY spędzo 
· Kiedy mi1'aliśmy s::tmotnie ~toh,ce na m1 z1eJow p1erwszyc m1e 1 ~ -ca!iśmy razem w stronę oazy. Na pustym ma~z bogatą rodzinę, do kt6rei· kiedyś po h d 11 d dl · · bem Pa 

ł l k · ' skraju oa7v, <lrzewo figowe, pod kt6rym nyc po c 1 o nym a mme me była wiosna. Pachnia o mi ion "Y1atow, wr6cisz. " 

Płonęło tysiąc kolor6w, ale w moim ser- p 'I ł ( d, . dl' . miałeś czekać na mnie tcc;o dnia wieczo- ryża. b' l 'J 
omys a am a osą z sprawie iwie rem, chcialom wyskoczyć z wozu, wró- B}•łam ducho. wo roz 1ta .• t~> rni.am ~~ 

cu była rozpacz. '1 ł ł · ) · · b d 
Szliśmv w milczeniu, bo przez cały ten sam, czy pomys,a am s uszme , ze moze cić paść ci do n6g i oowiedzieć: „Twoja moją goracą o1czyzną, a Jeszcze ar z1eJ 

czas myślałam tyl!w 0 jedn~•m: dlacze- czułbyś się nieswojo, gdyby ci kiedyś 

1 

komna'1ia opmzcz:t fort dopiero za tY- za tobą. Byłabym się może załamał.a, .~dy 
,go nie chcesz, żebym pozostała przy to- przyszło przedstawić swo;ej rodzinie i rłzie11, b:i ~ź więc dh mnie przez tydzień by nie opieka moich nowych prz.v 1ac1oł. 
bie? sw~im przyiaciolom mnie. prymitywną bardzo dobrv i kochany. Niech jes7cze d. c. n. 
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